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Rusini a reforma wyborcza.
(Tilejonetn).

Lwów, 21 grudnia.
„Diło“ nazywa ostatnie pobudzenie kom.sj 

reformy wyDorcze, kcmeayą i powiada: Ni^cb 
Polacy z a n i e c h a j ą  w s z e l k i e j  n a d z i e i ,  
a b y  R u s i n i  o d s t ą p i l i  od m n i m a l n e -  
g o  d o m a g a n i a  się t rzec i e j  c z ą ś c i  man­
d a t ó w  s e j m o w y c h .  Nieco Polacy pamiętają, 
że naród ruski nie będzie więcej bezkarnie po­
zwalał na taką gospodarkę, jaką prowadzi obe­
cnie większość Sejmu.

„Now. Wremia“ iąaa przeprosin.
(Telefonem)

Lwów, 21 grudnia.
„Gazeta Wieczorna" donos, z Petersburga, 

fce „Nowoje Wremia“ domags się w artykule 
wstępnym, aby n a m i e s t n i k  B o b r z y ń s k i  
o s o b i ś c i e  p r z e p r o s i ł  k o n s n l a  r o s y j ­
s k i e g o  we  L w o w i e  za d e m o m  t r a c y e  
m ł o d z i e ż y  p r z e d  k o n s u l a t e m .  Rosyjski 
herb panstwowy oblano naftą —  pisze „Now 
vVremia “ —  (co zresztą nie jest prawaą, przyp 
red.) za co ani osobiste przeproszenie, ani naj­
surowsze uKaranie demonstrantów nie da Rosyi 
pełnego zadośćuczynienia.

W  sprawie akcyi Koła polskiego w Wiedmo 
oświadcza „Nowoje Wremia", że i n t e r p e l a -  
c y s  b y ł a b y  p o w o d e m  do w t a r g n i ę c i a  
R o s y i  w w e w n ę t r z n e  3 t o  bu n ki  Au-  
s t r y i .  R o s y a  ż ą d a ł a b y  w t e d y  p o d z i a ­
ł u G a l i c y i  na p o l s k ą  i r o s y j s k ą .

Jeszcze kanały.
(Telefonem)

Wiedeń, 21 grudnia.
Tzbi. posłów ukończyła wczoraj swoje obrady, 

ferye pailainentarne rozpoczną się jednak wła­
ściwi! dzisiaj, po ukończeniu ‘ obrad Izby pa­
nów. D z i s i e j s z e  p o s i e d z e n i e  I z b y  pa­
n ó w  z w r a c a  p o w s z e c h n ą  u w a g ę  ze 
wzg!ędu na oczekiwaną dyskusyę budżetową, 
w której w s z y  s c y  p r z e c i w n i c y  k a n a ł ó w  
z a b i o r ą g ł o s .

„N Fr. Presse" krytykuje dziś ponownie no- 
szeię do ustawy o budowie dróg wodnych i po­
wiada że jest kwestyą, czy nie byłoby lepiej, 
przeu idziane w noweli sumy przeznaczy<5 na bu­
dowę kanału nietylko galicyjskiego, ale przy­
najmniej, choćby w początkowych ramach ka­
nału na Morawach, SląsKU i w Dolnej Austryi. 
Kanał Danaj-Odra ma dla Wiednia i Berna ol­
brzymie znaczenie i dałby Austryi przewagę 
handlową nad Wigrami, a ’ przyniósłby nawet 
pokaźny dochód. Byłoby to lepszem, niż rozrzu­
cać pieniądze na różne inwestycye woaue w m- 
nycL krajach z tytułu kompensat za kanał ga 
bcyjski. -w®*

Z Koła polskiego.
(1  elefonem).

Wiedeń, 21 grudnia. 
Koło a sprawy szkolne.

Wczoraj po południu wydał searetaryat Koła 
polskiego dalszy ciąg komunikatu o onegdaj 
szem posiedzeniu Brzmi cn

Po mowie ministra D ł u g o s z a ,  przyjętej o- 
klatkami, zgłosił pos. B u z e k  następującą re- 
zolucyę:

„Koło polskie wita z uznaniem zapowiodziuną 
przez ministra dla Galio,vi 1 przer Rauą szholną 
krajową a k c y ę  c e l e m  s t w o r z e n i a  w s z y  b- 
s z e m  t e m p i e  n o w y c h  s z k ó ł  r o l n i c z y c h ,  
p r z e m y s ł o w y c h  i h a n d l o w y c n  i stwier­
dza, że

1) oprócz tej akcył musi Koło polskie obstawać 
przy ścisłem wykonaniu programu zakładania no- 
wren szkół średnich według u u  o wy, między rządem 
a Koleń polskiem swego czasu zawertej;

V) R e d a  s z k o l n a  k r a j o w a  n i e  z d o ł a ł a  
u s p r a w i e d l i w i ć ,  d l a c z e g o  w r. bieżącym 
nie użyto przyzwolonych w budżecie n. r. 1911 
kredytów, względnie n ie  n p a h . t w o w i o n u a n i  
j e d y n e j  s z k o ł y  ś r e d n i e j  w k r a j u ;

3) b e z  z n i e s i e n i a  d w u t y p o w o ś c i  s z kó ł  
l u d o w y c h  i s e m i n a r y ó w  n a u c z y c i e l ­
s k i c h ,  oraz bez gruntownej reformy instrukcyi 
dla szkół ludowych niższe szkolnictwo facnowe, rol­
nicze, przemysłowe i Land'owe nie może należycie 
się rozwijać*.

Pos. G e r m a n  zwrócił uwagę, ze w obecnej 
porze przedkłada krajowa Ruda szkolna zaewy- 
czuj u nioski założenia nowych szkół średnich, 
Należałoby zatem już teraz objawić opinię Ko­
ła. Co do szkół realnych procent uczniów w tych 
szkołach był dawniej lepszym, a od kilku lat 
Się obniża. Na powody tego objawu należy zwró­
cić uwagę i zbadać je dekładnie.

Pos. Ś l i w i ń s k i  stawia wniosek, aby zwró 
cić Się do Rady szkolnej z żądaniem natych­
miastowego założenia przy szkołach przemysło­
wych we Lwowie i Krakowie kursów dla mon­
terów centralnego ogrzewania i  wodociągów.

Wiedeń, 21 grnduia. 
dalszym c.ągu rozpoczętej 19 b. m. dys- 

kusyi w sprawach szkolnych, po przemówieniach 
całego szeregu posłów p r z y j ę t o r e z o l u c y ę  
pos. B u z k a  z o p u s z c z e n i e m  u s t ę p u  
p o d  2).

Wreszcie p r z y j ę t o  w n i o s e k  G e r m a -  
o a, który nr zmi:

„Koło polskie uważa także za rzecz pożądaną, 
Aby wmi a s t a c h ,  g d z i e  i s t n i e j e t y l k o  je- 
Jna s z k o ł a  ś i edni a ,  p r z e k s z t a ł c o n o  j ą  
fe- g i m n a . y u m  r e t l m  i aby takie glmnazya

realne zakładano tam, gdzie chodzi o założenie no­
wej jedynej w tej miejscowości izkoły średniej*.

Pos. S k a r b e k  porusza s p r a w ę  z w o ł a ­
n i a  S e j m u  i objawia życzenie, aby na dzień 
przed rozpoczęciem obrad Sejmu zwołano Koło 
sejmowe. Na to się zgodzono.

Hr. R e y  imieniem posłów, po raz pierwszy 
wybranych, a potem pos. Ci a y k c w s i a  imie­
niem całego Kuła dziękują prezesowi Bilińskie­
mu za trudy, położone w interesie Koła i u- 
znając w całej pełni zasługi prezesa, składają 
mu serdeczne życzenia świąteczne i noworo­
czne.

Prezes w podziękowaniu zaznacza, że nracu- 
jeuiy wszyscy w Kole dla jednego celu t. j. dla 
dobra narodu i kraju. Co tylko możliwe było 
do uzyskania, to przy wspólnych zabiegach już 
w tej sesyi wyjednaliśmy, a w przyszłości, gdy 
się w nowym roku.i ponownie do pracy labie- 
rzemy, potrafimy wywalczyć i dalsze korzyeci. 
Życzeniem wesołych śwfąt dla wszystkich kole­
gów zamknął prezes ostatnie w tym rouu po­
siedzenie Koła polskiego.

jęła wniosek pos." W  a b e r a, według którego 
u s t a w a  ma w e j ś ć  w ż y c i e  z d z i a ł a ­
n i e m w s t e c z  od d. 1 s t y c z n i a  1912.

Z Rady pansft?a.
(Telefonem .)

Wiedeń, 21 grudnia.
W  dalszym ciągu wczorajszego posiedzenia 

Izby posłów, pos. Ga l l ,  sprawozdawca komisyi
0 wnioskach w sprawie urzędników kontrakto­
wych, wywodził, że komisya ze względu na to, 
że sumy, przeznaczone na ten cel przez rząd, 
są niedostateczne, dość znacznie je podwyższy­
ła. Postawionej przez rząd zasady podziału płac 
według klas miejscowości nie mogła komisya 
przyjąć, potneważ w-aanki bytu w małych miej­
scowościach są o wiMe trudniejsze, niż w wiel­
kich środowiskach, Komisya proponuje ze wzglę­
du i.» drozyznę, podwyższenie plac poszczegól­
nych k ategory i.Z  kolei omawiał merent po­
szczególne zarządzenia proponowane przez ko- 
misyę. _ ~

W n i o s k i  k o m - s y i  u c h w a l o n o .
Załatwiono również sprawozdanie koiuisyi so- 

cyaino-polityczne) o p r a c y  k o b i e t  i dz i e c i  
w g ó r n i c t w ' e ,  sprawozdame komisyi praw­
niczej w sprawia przedłożenia u s t a w y  o s ą -  
d o w n i c t w . e  k o n s u l a r n e m  w przedmio­
cie t r a k t a t ó w  k o n s u l a r n y c h  z 3e r b ? ą
1 B u ł g a r y ą ,  wreszcie sprawozdanie o u ż y ­
c i u  n a d w y ż e k  z k a s  s i e r o c i ń s k i c h .  
Załatwiono jeszcze kilka mniejszych przedłu­
żeń a w końcu wnioski komisyi orożyźnianej

Wiedeń. Na wczorajszem posiedzeniu Izby 
posłów przyjęto mi,dzy innemi rezolucyę hr. 
L a s o c k i e g o ,  wzywającą rząd, aby przy ogól­
nej reformie podatku budowlanego zarządził co 
należy w s p r a w i e  o d p i s a n i a  p o d a t k u  
d o m o w o - k l a s ó w e g o  od aomów, które skła­
dają się z jednej, dwóch względnie trzech nbi- 
kacyj.

0 goapoaarkę Weissk.rcr.nera.
Po wjczerpaniu porządka dziennego poseł 

H e i H n g e ” w zapytana do prezydenta zwró­
cił uwagę, że kom:sya dla kontroli długów pań­
stwowych poJLiosła, iż b. minister handlu dr 
W e i s s k i r c h n e r  n a d u ż y ł  s w e g o  s t a ­
n o w i s k a  do zawarcia interesu milionowego 
z pewnym bankiem na szkodę państwa i wbrew 
ustawie. Mowcs zapytuje prezydenta, czy wobec 
tegr, że naieży się obawiać usunięcia względnie 
sfałszowauia aktćw dotyczących, zamierza za­
żądać wydania tych aktów Izbie.

Prezydent Izby odpowiedział, że odpiera oso-
iste ataki pos. łleilingera na byłego ministra 

Wr.sskirchnera i szefa sekcyi Pantuera, zaś 
prośbę pos. Heilingera zakomunikuje orezvden- 
towi kontroli długów,

Wśród interpelacyj znajduje się interpelacya 
pos. R o s n e r a  w sprawie szkód materyalnych, 
wyrządzanych licznym szynkarzom w Galicyi 
i'rzez fp*nę Weinberger i Spółka w Wiedniu, 
oraz interpelacya pos. R e i z e s a  w sprawie 
szykat paszportowych ze strony Rosyi wobec 
obywateli austryackich.

Odroczenie Izby.
Po dalszych jeszcze zapytaniach prezes Izby 

nBjystąpił *1° zamkn.ęcia posiedzenia, podno­
sząc liczne prace, załatwione przez Izię w u- 
biegłej sesyi ca korzyć,ć oanstwa i szerokich 
warstw ludności Rokuje to także dobre n* 
dzieje na przyszłość,

Potem prezes zamknął posiedzenie, życząc 
posłom wesołych świąt i nowego roku. O ter­
minie następnego posiedzenia będą posłowie za­
wiadomieni pisemnie.

Delegacye.
Wiedeń. „Korr. Austria* donosi, że na zapro­

szenie di a F u c h  s a odbyła się wczoraj -larada 
członków austryackiej delegacyi, na której w 
imieniu wszystkich stronnictw desygnowane je­
dnogłośnie ua prezesa delbgacyi pos. Dchernig- 
ga (niem. partya ludowa). Między innymi desy­
gnowano do komisyi spraw zagranicznych B i­
l i ń s k i e g o  i G e r m a n  a, wojskowej K o- 
z ł o w s k i e g u  i S k a r b k a ,  skarbowej K o r y- 
t o w s k i e g o  i S t a p i ń s k i e g o ,  bośniackiej 
G e r m a n a  i C e g l i ń s k i e g o ,  petycyjnej 
S t a p i ń s k i e g o .  Na przewodniczącego komi­
syi spraw zagranicznych zaproponowano dra 
F u c h s a ,  slarbewej dra K o r y t o w s k i e g o ,  
wojskowej K o r o s e c a ,  petycyjnej R o l l e r a .

I
Pragmatyka służbowa.

(Telefonem).
lYjedeń. Komisya dla spraw urzędniczych za­

łatwiła wczoraj pragmatykę służbową i nrzy-

Kzta pai&fryr,
( Telefonem,)

Wiedeń, 21 grudnia. 
Na początku wczorajszego posiedzenia Izby 

panów prosił prezydent o upoważnienie do zło­
żenia życzeń Izby z okazy? zaręczyn córki 
arc/ks. Fryderyka 

Hr. L  a t o u r wfi ósł ' interpeiacyę, z jakicn 
przyczyn nie przedłożył rząd zapowiedzianej w 
swoim czasie przez byłego ministra wojny u- 
stawy o podoficerach i o zaopatrzeniu osód sta­
nu wojskowego, oraz czy zamierza te ustawy 
wnieść w parlamencie w związku z nową usta­
wą wojskową.

Drożyzna. —  Bilans handlowy. —  Emigracya,
Z porządku dziennego załatwioro kilka u- 

staw mniejrze. wagi, poczem dr B a e r n r e i -  
t b a r w dłuższem przemówieniu uzasadniał 
swój wuiosek, a b y  o s o b n a  k o m i s y a  roz-  

a ż y ł a  s p r a w ę  d r o ż y z n y  i przedłożyła 
wnioski, zmierzające do usunięcia drożyzny —  
Mówca wskazał na międzynarodowe przyczyny 
drożyzny, oraz na brak stosunku między wzro­
stem ludności i potrzeb a produkcyą, uxaz roz­
miarami produkcji metali szlacnetnjcn, a przez 
to znajdujących r,ię w obiegu środków płace- 
n’ i. Wskazuje na obecny system cłowu-handlo- 
wy, który niewątpliwie sprowadził podwyższe­
nie cen, tak, że drożyzna przybiera cechy spe­
cyficznie anstryackie.

Nie należy także zapominać, że n nas wystę­
puje h y p e r t r o f i a  h a n d l u  p o ś r e d n i c z ą ­
c ego .  Wszystko to nasuwa pytanie, czy nie 
należałoby się zastanowić nad z m i a n ą  syste- 
mu h a n d l o w e g o .  Także niektóre zarządze­
nia administracyjne popierają ten obecny sy­
stem protokcyomstycznj r  cłowy. Nie można 
zaprze™,yć, że dzisiejszy sysiem handlowy i cło­
wy dał naszemu rolnictwu i prodnkcyi przemy­
słowej wielki impuls Przez podwyższenie ko­
sztów produkcyi w przemyśle i rolnictwie o 
chrona cłowa została do pewnego stopnia zmniej­
szoną. Wprawdzie musimy pozostać wiernymi 
zasadzie ochrony pracy narodowej, ale chodzi o 
zbadanie środków, najlepiej się nadających do 
rzeczywistej i skutecznej obrony pracy naro­
dowej. ■ "  S f ' ~ ~ ‘

Mówca wskazuje, że u naś wszelkie zarzą­
dzenia rządowe ku popieraniu proaukcyi, zawie­
rają w sobie w mniejszym albo większym stop­
niu także element polityczny. Jako szczególny 
znak naszej sytuacyi, oznacza mówca w z r a  
s t a j ą c ą  b i e r n o ś ć  b i l a n s u  h a n d l o w e  
g o, który w porównaniu z Niemcami jest wprost 
zastraszającym. Podobnie z a s t r a s z a j ą c e  są 
c y f r y  o e m i g r a c y i .  Ów deszcz złota, spa­
dający na Galicję od emigrantów, spowodował 
największe rozdrobnienie gruntów i zupełnie 
nienatnralae podwyższenie cen ziemi, .Chwilowo 
podoba się to pewnym ludziom, należy jednakże 
patrzeć w przyszłość i zastanowić się, co będzie 
później z tą sztucznie podrożoną ziemią a może 
także i sztucznie obciążoną hipotecznie. Jak bę- 
drie wyglądał stosunek dochodów do tej sztucz­
nie podniesionej waności ziemi.

Dalej wskazywał, że od r. 1909/10 wartość 
płacy pozostają w tyle poza cenami środków 
żywności. 1 Obszernie omawiał mówca politykę 
handlową i umowę handlową z Węgrami oraz 
kwestyę dowozu mięsa i sprawę urzędniczą.

Wniosek mówcy odesłano do komisyi gospo­
darczej. -

Izba załatwiła dalej między innemi wnio­
sek U n g e r a  w sprawie zmiany ustawy o or­
ganizacji trybunału państwowego o postępowa­
niu przed trybunałem państwowym, oraz o wy­
konywania jego wyroków. Następnie przyjęto 
ustawę o podwyższeniu wolnego od egzekucyi 
m i n i m u m  poborów 

W  miejsce bar. Gautscha, który złożył man­
dat do delegacyi, wybrano hr. Gyleananda. Po 
przyjęciu kilko drobniejszych ustaw, posiedze­
nie zamknięto; następne posiedzenie azisiaj.

węgierski, istnieje nadal i zasady naszej poli­
tyki zagranicznej pozostały n i e z m i e n i o n e .  
Patrzymy pewnie nie tylko w teraźniejszość, 
ale także i w przyszłość i nie wątpimy, ze nasz 
stosunek sojuszowy, polegający na dotychczaso­
wych zasadach, który utrzymywał tak długo 
pokoj, i nadal będzie utrzymany (Żywe potaki­
wania).

Zatarg rosyjsko-amerykański
(Tełegr. „N. Reformy*).

Nowy Jork. Opinia publiczna zajmuje się po­
wszechni e konfliktem rosyjsko amerykańskim 
w sprawie paszportów dla żydów amerykańskich. 
W  senacie toczyła się onegdaj przez cały dzień 
ożyw.ona dysKisya, w której zarówno republi­
kanie, jak i demokreci, o ś w i a d c z y l i  s i ę  
za n a j e n e r g i c z n i e j  s z e m p o s t ę p o w a ­
n i e m p r z e c i w  R o s y i .  Kilku senatorów 
otrzymało protesty tutejszych organizacji sl° 
wack?ch i czeskich przeciw wypowiedzeniu trak 
tatu handlowego z Kosyą. Główna truaność za­
łatwienia tegz konfliktu polega w tem, żc Ro­
sya oświadczyła, że przyznanie Ameryce kon­
cesji co do wolnego przyjazdu obywateli ame­
rykańskich i ułatwień paszDOrtowych, zmusiłoby 
Rosyę do przyznauia takich samych koncesyj 
Niemcom i Austryi, co byłoby dla Rosyi nie- 
bezpiecznem. ponieważ w państwach tycL mieszka 
wielka ilość rosyjskich rewolucyonistów 

S a z o n o w  zgodził się na razie na tę kon­
cesję, że polecił konsulom rosyjskim w Ame­
ryce, aby przy wizowania ptszportów postępo­
wali z większą łagodnością, niż dotąu.

Waszyngton. Izba reprezentantów p r z y j ę ł a  
r e z o l u c y ę  senatu o wypowiedzenie traktatu 
z Rosyą. Tylko jeden głos oddano przeciw.

E ch a  u : t o r l e n i a  s z n f c  s z ta b u
(leiegr. „N. Reformy*.)

B u dapcS it. Sejm węgieisai przedsięwziął 
wczoraj wybory członków ; delegacyi, poczem 
uchwalił jednomiesięczne prowizoryum budże­
towe.

Przy końcu posiedzenia prezydent ministrów 
hr. K h u e n  H e d e r v a r y  odpowiedział na in­
terpelację Apponyiego w spri rie ustąpienia 
szefa sztabu generalnego bar. Conrada. —  Hr. 
Khueu podniósł, że mepiawdą jest, jakoby przy­
czyną ustąpienia bar. Conrada były dążności 
do rozw iązania trój przymierza, wzelednie trak­
tatu z Włochami. Ustąpienie nastąpiło jedynie 
z p r z y c z y n  w o j s k o w y c h .  Szef sztabu 
generalnego "esi tylko organem oomocniczym 
ministra wojny, kłóry jedynie jest odpowie­
dzialnym za każdy czyn szefa sztabu, gdyż on 
jest czynnikiem konstytucyjnym. Wprawdzie 
szef sztabu generalnego ma pewien samodziel­
ny zakres działania, ale zakres ten ogranicza 
się do pola operacji wojennych (Poruszenie na 
skrajnej Dwicy). Zresztą szef sztabu general­
nego nie ma żadnego wpływu ani ni kierow­
nictwo polityki, ani też w innym kierunku. — 
Wolno mu na podstawie własnych badań czy­
nić ministrowi wojny propozycje, jednak za 
ich przeprowadzenie jest wyłącznie odpowie­
dzialny mmister wojny (Żywe potakiwania). —  
Polityk* tiójprzymierza, uprawiana w ostat­
nich dziesiątkach lat przez monarchię i Sejm

ttewoiweya w CniuLCb.
(7 elegr, „N. Reformy*.)

Szangaj. K o n t e r e n c y a  p o k o j o wa  p rze ­
r w a n a .  Wutfugfaag stoi na stanowisku, że 
tylko republika jest możliwą podstawą porozu­
mienia. Zawieszenie broni został.o przedłużone 
o tydzień.

Londyn. Nadeszła tu telegraficzna w.adomość, 
że w i c e k r ó l  T u a n f a n g  p o p e ł n i ł  sam o­
b ó j s t w o ,  przez połknięcie złotego proszku.— 
Tego rodzaju samobójstwo jest u CuitczyEów 
w zwyczaju.

Kalkuta. Z Tybetu donoszą, że w kilku mia­
stach cLińskich żołnierze zbuntow ali się, zra­
bowali kasy publiczne, a zabrawszy kilka ty­
sięcy koni i mułów, wyruszyli do Chin.

T e le g ra rsy
z dnia 21 grucnia.

Dodatek b ro ifL iia o , Hł  ^oczt-
B U S fr -Z Ó W .

Wiedeń. ISzef sekcyi Gałecki oświadczył de- 
putacyi pocztmistrzów, że wyjątkowo dostaną 
jednorazowy dodatek, tani sam jak urzęanmy 
państwowi.

iinszta r j j ł t J  a»tawy wojskowe).
Wiedeń. Oczekiwaue przedłożenie dodatkowe 

do ustawy wojskowej w sprawie podoficerów 
wymagać będzie w pierwszych latach 10 milio­
nów koron rocznie więrej, a w latach później­
szych 20 milionów koron rocznie więcej.

Odroczenie 5 ejmn bośai&cktego,
Sarajewo. Prezydyum bej mu bośniackiego w 

porozumieniu z rząoem i klubami postanowiło 
już wczoraj odroczyć Sejm do 15 stycznia i roz­
począć ferye świąteczne o dzień wcześni ej. Po­
wodem tego było to, że z powodu wykluczenia 
szeryfa Arnautowicza i Mehmed, pziczr panowa­
ło wśród zwolenników tak wielkij wzburzenie, 
że spokojny przebieg posiedzenia był bardzo 
wątpliwym.

R a t y f ik a c ja  t r a k ta te  r a a r c k e ń s j i e t j c .
Paryż. Izba deputowanych zakończyła wczo­

raj dyskusję nad umową marokańską, którą 
przyjęto 393 głosam. przeciw 36.

Nleudale wylądowaate m a c h ó w .
Korstantynopoi. M;nisterstwo wojny otrzy- 

mDło ubiegłej nory depeszę, że kilka włoskich 
ckrętów wysadziło na ląd wojsko dnia 16 b. m. 
koło Seid-Said na zachód od Tripolisn woisko, 
natrafiwszy na silny opór Arabów, c o f n ę ł o  
s i ę  na  o k r ę t y ,  pozostawiając wiele mate- 
ryału wojennego Okręty następnie odjechały. ;

Coraz większa bieda.
Berlin. Z Tripolisn donoszą: Włosi napoty­

kają obecnie na wielkie trudności przy reko- 
gnoskowauiu, ponieważ rekognoskowanie aero­
planami okazało się nLemożliwem. Generał Cc- 
neva prosił o przysłanie jak najw:ększej liczby 
konnicy, co jednak połączone jest z ogromnemi 
trudnościami.

Przyjaźń alemleoko-tnrecka.
Londyn „Times* doLosi z Sofii: Ambasador 

turecki w Berlinie wyraził cesarzowi Wilhelmo­
wi podziękowanie imieniem Fo'tv za dowody 
przyjaźL w chwili krytycznej. Korespondent 
„Timesa“ donosi, że w nocy z 11 na 12 b. m 
na gvan.ee serbsko-turecką p-zybył pociąg z ma- 
teryałem wojennym niemieckim, przeznaczonym 
dla Konstantynopola.

IPudy a. M m
Krakó.v, 21 grudnia

Na wczorajszem posiedzeniu, któremu prze­
wodniczył wicepr. S * r e, r. m. P a j ą k ,  D ę- 
b i c k i ,  R o m a n o w s k i  i C z u b r y t  podnosili 
sprawę bezprawnego pobierania myta od mie­
szkańców Krowodrzy, Zwierzyńca i innych gmin 
podmiejSKich, którzy posiadają grunta poza ro­
gatkami danych przedmieść. Wedle postanowień, 
związauych z utworzeniem Wielkiego Krakowa 
i nowej linii akcyzowej, mieszkańcy ci winni 
posiadać w tym wypadku pewne ulgi Odpo­
wiedział na te interpelacje naczelnik akcyzy 
dr Z a w a d z k i ,  który zaznaczył, że tworzą* 
nową taryfę akcyzową, podniesiono życzenie 
o poczynienie starań ceiem wyłączenia plonów 
od taryfy. Starania nie odniosły skutku, uchwa­
lono tedy ouuleść się ponownie w tej sprawie 
do rządu. Zwrotu pobranych dotąd opłat gminie 
czynić me wolno, zanim skarb państw? na to 
nie zecwolf Ts sprawie tej wnietiony będzie 
urgens do krajowej dyrekcyi saarbu. Co do 
uwoiniema od myta, wszyscy właściciele zap.zę- 
gów otrzymali odnośne certynkaty; jeżeli kto
0 ueityfikat taki śżę nie postarał, sam sobie 
winien.

R. m, D ą b r o w s k i  interpeluje w sprawie 
zapomóg dla dye*aryuszów. Wicepr. S a r e  o- 
świadcza, źe wypłata nastąpi po uchwaleniu 
kredytów przez seircyę skarbową.

R. m. N o w a k  o łanisław poauosi sprawę 
poborów najmłodszych sił nauczycielskich. —  
W r. b. od września dotąd me wypłacono im 
nic. Radr szkolna krajowa dotąd nie nadesłała 
asygnat, a nauczyciele muszą żyć kredytem.

Wicepr. S a r e  oświadcza, że prezydyum zna 
te stosurk Dzisiaj zgłosił się w prezydyum 
nauczyciel, któremu musiano dać doraźną zapo­
mogę, aDy mógł żyć. Prezydyum oan.esie się 
w tej sprawie z jak największa energią do Sa­
dy szkolnej krajowej. • - - ■

‘  Rocznica Krasińskiego.
E iu. ks C a p u t a  przypomina, że 19 Irtego 

Upływa sema rocznica urodzin Zygmunta Kr? 
śińskiego. -Osobny komitet zamierza wydać w 
tym celu broezurę o poeme, wydać tanie wy­
danie jego dzieła, wmurować tablicę pamiątko­
wą w katedrze na Wawelu, urządzić uroczystą 
akademię i t. d. Mówca zgłasza wniosek, aby 
Rada miasta Krakowa pracę komitetu Doparła
1 przyłączyła się do kosztów uroczystości odpo­
wiednim datkiem (Oklaski).

R «n. D ę b i c k i  i D o m a ń s k i  poparli wy­
wody ks. Caputy.

Uchwalono na ten cąl wypłacić na rrzie ko­
mitetowi 1000 K

Ro<tzerzen:e targowicy.
Z porządku dziennego starszy rud ca mag, 

strata dr Z a w a d z k i  przedstawił wnioski ko­
misyi administracyjnej i sekcyi skarbowej w  
sprawie naiiycia realności na Grzegórzkach od 
p. Abrahama Hersieina (323 sążni za 40.000 
koron) i w Piaskach od p. j  akóba i Julii Hen- 
blumów (1174 metrów kwadr, za 117.40u kr 
ron). Cena kupna ma być pokryją tymczasowe 
przez zlombariłowanie potrzebnej liczby .papie 
rów wartościowych fundusze e fierytulnego funk- 
cyonaryuszów administracji akcyzy, potdfi- zaś 
definitywnie z trzeciej pożyczki inwestycyjnej 
długoterminowej, na uporządkowanie miasta za­
ciągnąć się maj'ącej. Reolności te będą zburzo­
ne, a grunta odnośne użyte na “ozszeizeuie tar- 
gnwicY- ~ ,

W  dyskusyi zabierali głos r. m. F o s e u  
b 1 a 11, T i i  1 e s, N o w a k  Stanisław, D ą b  row- 
ski ,  P c n i k ł o  i wicepr. Sar e .  R. n. Rosen 
błatt sprzeciwił się pokrycia ceny kupna przez 
zlombaidowanie papierów, a zaproponował po 
krycie przez krótkoterminową pożyczkę.

> t f

inne sprawy.
- Ź porządku dziennego uchwalono skarbowi 

państwa odstąpić grunt w ul. Czystej pod bu- 
d o w ę  g m a c h u  d l a  d y r e k c y i  o k r ę g u  
s k a r b o w e g o .  Odstępuje się 543 sążni po 
200 Ii; gmiua zobowiązuje się już za to upo­
rządkować ulice.

W myśl projektu sekcyi SKtrbowej ustano­
wiono posadę kancelisty magistratu w XI. ran­
dze dla m iejskiego domu kalek i nieuleczalnych.

Sprawa gruntów pofortyfikacyjnych.
Z kolei przystąpiono ao dalszych rozpoczę­

tych na poprzeaniem posiedzeniu obrad nad 
wnioskami komisy, gruntowej w spiawie parce- 
lacyi pewnej części gruntów pofortyfikacyjnych. 
Jak wiadomo, prócz wniosuu, przedstawionego 
przez referenta komisyi radcę bud. p. Kłeczka, 
a postanawiającego ogólnie tylko sprzedaż grun­
tów mi ^di ; y  nl.  K r o w o d e r s k ą  a przędło 
„eniem ul. D ł u g i e j  i między ul. W  o 1 s k ą a 
Z w  e r z y L i e c k ą ,  imieniem mniejszości ko 
misyi r. m. W *. s u n g zgłosił i azasadnił ni 
poprzeduiem posiedzeniu następujący wniosek

„Reda miasta uchwala, ie  1/i część gruntów po- 
fortecznycl ma być zarezerwowaną do sprzedaży 
Towarzystwom budowlanym, opartym na ustawie 
państwowej o funduszu mieszkaniowym po massy- 
malnej cenie 100 koron za jeden sążeń kwadratom 
wy. Granta te, o iltsby Towarzystwa nii kupiły 
ich, mogą oyć dopiero w lat dwa od nchwaienią 
parcelacyj dotyczących bloków przez Radę miasta, 
osobom prywatnym sprzedane. Komteya d l. grun­
tów pofortyfikacyjnych oznaczy w każdym więk­
szym bloku tę 1/Ł część, która tą uchwałą ma być 
objętą". :

W dyskusyi p.erwszy zabrał głos r m. R o ­
m a n o w s k i .  Mówca zaznaczył, żo w dotych­
czasowej dysknsyi podniesiono całkiem słusznie 
ten kierunek, aby na gruntach wybudowano jak
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B»jwięks*ą ilość tańszych domów. ufiodzi jesz­
cze o to, ab7  fandnsze, które uzyssane będą ze 
sprzedaży gruntów potortyfikacyjnych, użyte by 
ły także na sprawa mieszkaniowe. Zważyć na 
leży że na gruntach tych powstawać będą do­
my w’ eidie, przynajmniej 3-piętrcwr, przyczem 
powstaną naturalnie obawy hygienicznej natury. 
Należałoby tedy pomyśleć o zarządzeniach, a Dy 
przy domach tych urządzone były ogródki. —  
Mówca oświadcza się więc za tero, aby prócz 
takich domów koszarowych pomyślano d >■ 
mach mniejazych na dalszych terenach. Dzisiaj 
jasteśmy skrępowani rewersem demo.acy,nym. 
mimo to poszczególne jednostk budują miejskie 
domy; gmina poczynić w ięc powinna starania, 
aby rewersy demolacyjne pozwalały w pewnych 
miejscach na badowę domów mniejszych, co je s l 
ideałem bardzo wieln ludzi.

R. m. M a y  w a l t  wskazuje, że sprawę grun- 
*dw pofortyhkacyjnych należy .stotnie już raz 
rozwiązać, ale w en sposób, aby Towarzystwa, 
xajn,L.4 ce się budową m  ^h domów, mia'y od 
powiędnie "abezpieczen;e. —  Temu postulatowi 
czyni zadość wniosek mniejszości, przeciw któ­
remu na poprzedniem posiedzeniu jednak nie 
zdołano przeciwstawić poważnych argumentów. 
Powiedziano, że jest jedno dotąd tylko Towa 
ntystwo mieszkaniowe; nie zgadza się to z istc 
tnym stanem rzeczy Mówca konstatuje, żętych 
towarzystw jest więcej, ze dalej —  w sprawie 
tej kończą się je3zcze obrady w parlamencie, 
po Których towarzystw tych utworzonych bę­
dzie sporo Wniosek mniejszości popiera postu 
laty wszystkich stanów. P. Kosobucki Da osta- 
tniem posiedzenia domagał się gruntów pod bu 
dowę zakładów przemysłowych i warsztatów; 
na lostulat ten mniejszość się zgadza, bo pra- 
gn'6, any na tej jednej czwartej parcel mogli 
budować tak urzędnicy, jak przemysłowcy i rę­
kodzielnicy.

Mówca bronił następnie projektu co do ceny 
parcel w myśl wniosku mniejszości. Projekt zu­
pełnie nie naraża gminy na straty, owszem daje 
jej zupełną reuompensatę, nie jest tez za wy­
soką dla towarzystw, które taką jeszcze cenę 
Kupna mogą zapłacić. Przedstawiwszy jeszcze 
komeczność ufcworztnia odpowiedniej komum- 
kacyi dla nowycn azieinic, które powstaną na 
graniach pofortyfikacyjnych, wzywa mówca do 
głosowania za wnioskiem mniejszości. (Okla­
ski).

R m. P e r  o ś  ośw.adczyl, ze gmnta poforty- 
ńkacyjne stały się środkiem wyrównywania ra­
chunków politycznych (Głosy: A le! Oho’) ; bro­
ni; następnie wniosków komisji i polemizował 
z wywodami r. Daszyńskiego, jakoby gmina w 
sprawie gruntów pofortyfikacyjoych czyniła lub 
czynić chciała interes. Mowca«zwrócił uwagę na 
dawLe projekty utworzenia na przestrzeni grun­
tów poforti fikacyjnych drugicn plant, które u- 
padły z chwilą utworzenia Wielkiego Krakowa, 
albowiem nie można gmin podmiejskich odłą­
czać od Krakowa i naież^ organizm ich złączyć 
znpełuie ze starem miastem. Na raz.e przedkła­
dane są wni.osLi tylko do jednej piątej części 
gruntów; co do reszty —  komisya zakreśliła 
juz plany i postara się o ich sprecyzowanie. 
Mówca zwalcza w riosik mniejszości, który na­
zywa nieziszczainym (?) i który Etwcrzy ludzi 
mezaaowclonych(?). Wniosek ten postanawia, 
że ma się dwu. lala czekać ze sprzedażą grun­
tów, na co się zgodzić nie można, bo gmina 
potrzebuje pieniędzy. Zresztą można zapewnić, 
że gdyby jakiesoiwiek Two użyteczności publi­
cznej się zgłosiło, nikt nie będzie mu wzbfaniał 
nabycia gruntu.

W  końcu mówca w wysoce niesmaczny spo­
sób reagował na niektóre punkty przemówienia 
dra Wasunga z ostatniego posiedzenia, oświad­
czając, ze jedynie rzeczowem i racyonalnem 
jest jego (p. Perosia) stanowisko.

R. m. D ą b r o w s k i  wskazuje ca końcowe

wywody p. Perosia i wyraża życzenie, aby ta­
kie wystąpienia nie miały miejsca na posiedze­
niach Rady, bo nie przydają im w»-ale powagi. 
Mówca, popierając wniosek dra Wasunga, pro­
jektuje utworzenie miejskiego funduszu miesz­
kaniowego.

Wiceprezydent S a r e  oświadcza, że jako czło­
nek zarządu miasta musi odeprzeć zarzut, po­
stawiony aa poprzedniem posiedzenia, iakoby 
wnioseu komisy i gruntowej analogiczny był s 
uprawianiem spekulacji przez gminę. Tak nie 
jest, skoro gmina projektuje sprzedaż tylko 40 
proc. parce), a 60 proc. ustanawia na Dudowle 
użyteczności publicznej. Wiceprezydent zajmuje 
się następnie wnioskiem mniejszości, który na 
żywa rezoiucyą na przyszłość, Kiępującą jednak 
znacznie gminę. Nie zgadza się wiceprezydent 
tz podniesionemi tu zapatrywaniami (p. Perosii; 
ptzyj red.), jakooy wniosek mniejszości pody­
ktowany był złą wolą; tak nie jest, jednak dy­
ktowała go pewna nieufność, która nie zniknie, 
gdy się ją  oarzuci a Jimiae. Dlarcgo proponuje 
wiceprezydent dla mniejszości satysfakcyę w 
nartępających wnicskach:

1) Uchwalę Rady miejskiej z 31 lipca 1911 r 
którą postano wiono przeznaczyć Kwotę 600.000 K 
w grantach na cele stowarzyszeń użyteczności pu­
blicznej, uznpelnia się w tym kierouku, że grunta 
dla tych towarzystw przeznaczyć się mające po ce­
nach umiarkowanych, mają być wydzielone zarów­
no z gruntów pofortyfikacyjnycb, jakoteż innych 
gruntów miejskich.

2) Rada miejska postanawia, że gdyby się oka­
zała potrzeba oddania gruntów na wyżej wspomnia­
ne cele w więzszej wartości, niż 600.000 K, pre­
zydent ma przedłożyć Radzie miejskiej odnośne 
wnioski.

Zamknięcie dyskusyi
Ponieważ do głosu zapisanych było jeszcze 

sporo mówców, zarnsnięto dyskusję i wybrano
mówców generalnych.

R. m. Ł a n d a n  Ignacy (generalny mówca 
contra) wsKazał na dosyć ciekawe oDjawy dzi­
siejszej dyskusyi, między innemi na fakt, że 
mimo trwania dyskusyi, przewodniczący wice­
prezydent zabiera w niej głcs i polemizuje z 
poszczególnymi mówcami. Przechodząc do meri- 
tam sprawy, stwierdza mówca, że kwesty a mie­
szkaniowa u nas może być rozwiązaną tyiko w 
ten sposób, że pewien kompleks gi untów sprze­
dawać się będzie towarzystwom użyteczności 
publicznej. Jeżeli bowiem grunta te sprzedawać 
się będzie jeanosfkom Drywatnym, z tanich 
zmienią się one w drogie. Jednostka uprawiać 
będzie spekulację i siarać się podrożyć czynsze 
Wynika stąd, że należy skorzystać z sytuacji, 
i postanowić oddanie danych gruntów towarzy­
s z o m  użyteczności publicznej. Obiecywać teraz, 
że to nastąpi, jest za mało. Ludność jest bar­
dzo subtelna w tych spiawacb i odczuje, że się 
jej nic nie daje. Zresztą większość żalnych 
grintów  nie wskazuje, nie powiada ani „co, 
gdzie, kiedy i komu" (wesołość), w i.osek zaś 
mniejszości ściśle już rzecz precyzuje. Wkońcu 
mówca odpowiadając p. Perosiowri, który zazna­
czył, że te grunta stanowić mają wyrównanie 
jakichś rachunków politycznych, zaznacza, że 
i w polityce pewne przyrzeczenia tak obowią­
zują, jak w życiu prywatnem. Do takiej poli­
tyki —  mówił dr Ląudau —  my się przyzna­
jemy (oklaski), a jeżeli panowie uważacie za po­
litykę obiecywanie a niedotrzymywanie, ro ja 
taką politykę pozostawiam komu innemu. (Żywe 
oklaski).

Przemawiał następnie generalny mow c a , pro" 
r. m. B e r i n g  er , poczem • zabrał głos jako 
wnioskodawca r m. W a s u n g ,  który na wstę­
pie oświadczył, że nie spodziewał się, że przez 
postawienie sw egi wniosku stanie jię  „der best 
gehasst6 Mann" całej Rady (Protesty). Mówca 
polemizuje z wywodami wiceprezydenta Sarego

i wykasuje, ze niema wcale sprzeczności mię 
dzy wnioskami komisji, za któremi mniejszość 
głosować będzie, a wnioskiem mniejszości, przez 
mówcę przedstawionym. Wiceprezydent zapo­
wiada dopiero wniesienie propozycyj, a należa­
ło to uczynić już teraz . gdyby prezydynm coć 
konkretnego w tym kierunku uczyniło, mniej­
szość nie zgłaszałaby wniosku. Rezolucya w ice­
prezydenta jest nieuchwytna, powtarza tylko to, 
co już było powiedziane w rezolucjach dawniej­
szych, a co się nie ziściło. —  Dodatek, że w y­
dzieli się w  przyszłości z „gruntów pofortecz- 
nycn i innych", nie mówfi nic —  wpiowadza 
zresztą znowu rzecz niewiadomą, t. j. te „inne" 
grunta.

Mówca poanosi dalej, ż6 r. Peros rozpoczął 
swe nwagi od jakichś rachunków politycznych. 
Otóż zwrócić nalepy uwagę, że wniosek mniej­
szości poparli ks. Caputa, r. m. Laszvński i Kc 
sobucki, a więc członkowie różnych partyj poli­
tycznych, mcma więc mowy o polityczne jo. zna­
czenia wniosku. P, Peroś oświadczył, że mówi 
realnie i przedstawił szereg urządzeń drezdeń­
skich, ale dla Krakowa nic nie daje i każe cze1 
kać; gdy czekac trzeba długo, wyczerpuje się 
cierpliwość. Zwrócić należy także nwagę na ton 
dramatyczno-rzymsk. p. Perosia, tak, że nawet 
p wiceprezydent był łaskaw przypomnieć sobie, 
co było na poprzedniem posiedzeniu. —  Mówca 
wskazuje następnie na fakt, że w swoim czasie 
dyrektor kolei Horoszkiewicz traktował z rzą 
dem o kupne części gruntów pofortyfikacyjnycb 
pod budowę Kolonii dla kolejarsy; wtedy pre­
zydent Krakowa udaremnił to, przedkładając p. 
Horoszkiewiczowi, ie  lepiej mech miasto kupi, 
bo ono knpi taniej i za tanie pieniądze bęazie 
mogło dać kolejarzom, ja k  wiadomo, to dotąd 
niD nastąpiło. Mówca w końca stwierdza, że 
radni mają prawo domagać 3ię dokładnego spre­
cyzowania wniosków i czekać ua czyny, bo s ło ­
wom nie zawsze wierzyć mogą (Oklaski).

Przemawiali następnie dla faktycznego spro­
stowania r. m. M a y w a l t ,  K o s o b u c k i ,  i s.  
Ca  p a t a  i ini.i, poczem nastąpiło

Głosowanie.
Jednomyślnie u c h ^ a i o n o  w n i o s k i  kc* 

m i s y ń  g r a n t o w e j  (znane z poprzedniego 
sprawozdaniu, przyp red.), poczem nastąpiło 
i m i e n n e  g ł o s o w a r i e  nad wnioskiem mniej­
szości dr Wasunga. Z  a w n i o s k i e m  głoso­
wali r. m. Dąbrowski, Gertler, Gunkiewicz, 
Konopińską Krongold, L  indan Ignacy, Maywalt, 
Nowak Stanisław, RJfermann, Romanowski, 
Wasung i Maiyau Starzetrski; p r z e c i w  r m. 
Batko, Bazes, B i s k n p s k i, ks. Caputą Czu- 
bryt, Czunkc, Dattner, Domański, Dudek, Tad. 
Federowicz, Fierich, Godzicki, Guzikowski, 
Iglicki, Jarra, Kosobucki, Krzetuski, Landau 
Refał, Margulies, Merz, Mens, Mieduiak, Misio- 
rowski, Muranyi, Pająk, Poroś, Rosenblatt, Sare, 
Schneider, SUizewski Tadeusz, Suski, Szarek, 
Szatkowski, Tilles, ^achtel, Wajda, W ilczyń­
ski i Wolny. R. m. Rowiński wstrzymał się od 
głosowania.

Za wnioskiem dr Wasunga oświadczyło się 
więc 12, przeciw 40 glosow. Uchwalono nastę­
pnie wniocki wicepr. S a r e g o ;  rezolucję r. 
K o s o  b u c k i e g o  odesłano do komisyi grunto­
wej. Wkońcu pizyjęto następujący wniosek ks. 
Caputy:

„Kana miasta po „ar „w ia, że z  gruntów potoi- 
teczDych korzystać będą pod warunkami dogodaemi, 
tylko te Towaizystwa, które dadzą pełną rękojmię 
statutami i kontra Kłami, że domy, wybudowane na 
gruntach tych od gminy nabytych, nie przejdą ni­
gdy na własność członków Stowarzyszenia lub osób 
trzecich*.

Mleczarnia nrlejsha.
Następnie po uchwalenia kredytu 3500 ko­

ron na kweJery oficerskie przystąpiono do ob­

iad nać* sprawą mleczarni miejsaiej. Imieniem 
kom isji aprowizacyjuej radca magistratu S a ­
w i ń s k i  przedstawił następujące wnioski:

1) Upoważnia się prezydynm miesta wspólnie z 
komisją aprowizaeyjną do poczynienia kroków, ce 
lem założenia mleczarni miej'skiej w realności miej- 
Lkiej na płaca Jabłonowskich (stary spichlerz), o- 
raz do zakontraktowania dostawy mleka' w ilości 
na' początek do 1500 litrów dziennie i powiększe­
nia dostawy w miarę potrzeby do 3000 litrów 
dziennie.

2) Nr koszt., aćaptacyi budynku, urządzenia mle­
czarni i potrzebnej ilości sklepów przyznaje się 
kredyt do wysokości 10.000 koron, który ma być 
zużytkowany stopniowo w miarę potrzeby i roz­
woju przedsiębiorstwa.

Wnioski ucnwalono, z powoda spóźnionej po­
ry, bez dyskusji.

O godz. 10 wieczorem wiceprez. S r r e za­
mknął poaieazenie życzeniami z powoda świąt 
i nowego roku. ^

t fro ń ik a .
Kraków, czwartek 21 grudnia,

K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  Tomasza up. 
i Seweryna.

K a l e n d  ar  s y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wschód 
słońc:, o godz. 7 min. 3 8 ; :achód o godz. 3 m. 39; 
długość dnia godzin 8 min. 01.

P r o g n o z a  b t  a c y 1 m e t e o r o l o g i c z n e J  
w W i e d n i u :  Przeważnie pochmurno bez ooaóów, 
temperatura się podnosi, wiatr południowo-wschodni, 
później niepogoda-

na dworzec kuleiowy i w jakiś czas póżuiej sprt 
wadził obydwie kobiecy na inspekcję policyjną. 1 
oświadczyła żona Kanta,'  że obecnie prowadzi prf 
ces rozwodowy z mężem, a rzeczy zabrała jak 
swoją własność, gdyż dostała jo w posugu, To te, 
uwolniono obydwie kobiety, a Kanta odesłano ń 
drogę sądową.

Zamach iam„bójczy gimnazyalisiy. Uczeń VIII 
ki. gimn. I. w Tarnowie, Tadeusz Kiszonek, strzo 
lit do diebie m zamiarze „amobójczym, taniąc sl 
ciężko. Przyczyną zamacbn mu być wydalenie g. 
ze szkoły z powoda niezapłacenia czesnego.
1 Zabity przez pociąg. Między stacją N0W03iele( 

— Gniewosz a Sanokiem przejechał pociąg Nr 129* 
ośmnascoletniego Stefana Lewickiego 1 zabił go uf 
miejscu. '

Olbrzymi poiar. Z Zagrzóbia telegrafują: W  mły 
nie parowym w Beiovar wybnebł wczoraj c god; 
9 wieczór pożar. Cały zakład spłonął. Szkoda ubez 
pieczona, wynosi 2 miliony koron.

Trzęsienie ziemi. Z Tryeaia telegrafują: W  tu 
tejszem obserwatoryum zaznaczyły wczoraj ran* 
ap* raty trzęsienie ziemi w oddaleniu 9200 kilome­
trów.

Mianowania. Minister robót publio*..jcL u«.da< 
nauczycielowi szkoły zawodowej w Zakopanem Jói 
jsefowi Skotnłcy tytuł profesora.

T e a t r  m i e j s k i  i m i e T i a  S ł o w a c k i e g o :  
„Legion*.

W y c i e c z k a  Akademickiego Koła „Straży pol­
skiej" do fabryki pudełek blaszanych p. Bogdano­
wicza. Punkt zoomy w lokalu „Straży* (ul. Flo- 
ryańska i. 1, I. piętro) o godz. 2 po południu.

II. w i e c z ó r  k a m e r a l n y  w Instytucie mu­
zycznym (ul, ćw. Anny 1. 2) o godz. 6 wieczorem.

W y s t a w a  g w i a z d k o w a  w domu Towarzy­
stwa technicznego (ni. Straszewskiego 1. 28),

W y s t a w a  s z t n r i  w Powszechnym Związku 
artystów (oałac iplsk ) otwarta od godz. 9 rano 

do 4  wieczorem (w święta i niedziele od godz. 4 
do 6 także przy świetle eiestrycznem).

' y r i a w a w Tow. sztnk plęki ycb otwarta od 
godz. 11 do 4  po połndnin.

W y s t a w a  e t n o g r a f i c z n a  otwarte oć. godz. 
11 do 1 w południe przy ni. Studenckiej pod 1. 7.

T e a t r  m i e j s k i  w e  L w o w i e :  „Ca^aHona 
rusticana* I „Pajace*.

Wybory w Towarzystw ie lekarskiem. W czo­
raj wieczorem odbyły się w Towarzystwie lekar 
skiem wybory do zarządu.. Prezesom wybrano dra 
Tomasza Janiszewskiego, fizyka miejskiego, wice­
prezesem dra Maksymiliana Cerchę, dorocznym se­
kreta, ze ni dra Markową a sekretarzem stałym dra 
Wacława Gamrkiego.

Reszta członzów zarządu pozostała w dotychcza­
sowym składzie. Po wyborach odbyła się demon­
stracja drt. Radwańskiej z klinihl prolesora Ro­
snera.

Na w ystaw ie Związku a rtystów  w Fał er Spi­
skim zt-wieszono trzy nowe obrazy rit. Podgórskie­
go: „W ieczór w  Ti trach*, „Czarny Staw Gąsieni­
cowy* i „Motyw z Bretanii".

Hiptorya rozwodowa. Józef Kant, zamieszkały 
przy nl. Dietla 1. 3, doniósł wczoraj policyi, że do 
zamkniętego mieszkania dostała się wczoraj jego 
teściowa Rebeka Katz, zamieszkała w Brodach, tu­
dzież jego żona i zaorawszy całe urządzi «ie poko­
jowe I ' uohenne, wartości 2100 K, oddaliły się 
w niewiadomym klernnkn.

Wobec tego udał się inspektor policyjny, Borek,

Zmarli. ,
Leon J a b ł o ń s k i ,  majster kafla,ski i obywa- 

tel m. Krakowa, umarł 20  grudnia, przeżywszy 
lat 70.

, Odpowiedzialny redaktor i  wydawca? 
M lohał Konop.' ńaki,

Baca pneiesdnych.
Kraków, 20 grudnia]

HOTEL SASKi; hr. Jan Potocki z Rymanowa, br. Ni-' 
kodem Potocki z G a lic ji, hr. Władysław Borkowski 
r Sanki, hr. 1 arya Boghaanwicz .wa z Warszawy, Jau 
Gu to aki 3 Kotłowy, Stani "w  jasieński z Kijowa, dr 
Szymon Faust s W  dnia, l i  rya Knothe z Chartów 
Alfred Efren i  Wroclawif I  a n l  Pełka z Poznaniaj 
Ireneusz Grabkowski z Wołynia, Konstanty Jannus* 
z Ozarkow*

riOTEL BELYEDEnE, ul. Basztowa, 27, w pobliżu dwor­
ca kolej, (pokoje o f 2 koron. Łazienki, restauracja i 
.i darnią na miejsca): dr Witold Wrona z Warszaw;, 

iui. Bartold Blttonel, nadpor. RyszaiJ KtlUr z Wiednia; 
Ulohat Hominitewicz z Zoną z Kołnsza, Korol Daleki 
z Białej, Otto nein  z Beraa- Mieczysław Górka z Dąl 
brówki, Sanor Rcrenzw ig  z Lintosztmikloś (Węgry) 
Józef Pask;w ’ti s Ratimor (Śląsk), Emanuel Langne; 
z Wiednia, TeoĆT Minich z Rzeszowa, Piotr Dropp* 
z i alao :i (W ęg-y), Stanii ,lw  u .  » ńsai z brzeska, J' , 
OTO i  Komorowie (Król. Pol.), Hjnryk Neuman z Si 
ds ny, Rudolf F tl z Mistka (Morawy), Jau Prochaska 
zPra^i, Alfred Korbmau z Vi i  cławia Jeleca  Milowizz 
Zofia Sliwonow z Odessy, A. Banet z Podwółoczy sk, Jó- 
ref S..bjtai z Konstantynopola, Ewa Lynch z Londynu

Burs? telegraficzne.
Wledfiń, 20 grudoit.. Kursu giełdy wiedeńskiej: Lo­

sy. aj prooeuto\.si . iziryao . go układa krcaytowege; 
i  obi. pro, ■ roku 1880 3-pra. 296-—. Austryak<eg< 7ftK'-ai 
t u u i, a obi. pro. a r. 1880 3-prs- 27b-iO. Urtgal. Oa* 
- -•- -  - ,nn -•» i — » iluż-—. Węg. * ,a. _u hi*

oska terb. prom, pc 10o
naja u 1870 r 100 tłr. 5-pro. 8uż-—. Węg. B a „u  hitf 
po 100 iii- ' p ra  a lf ’ —. Pciyczka serb. prom. pe luO 
; pro. pj3‘2d. b) bezprooentowe e Budapeszteńskie Biwiliosf1

5 tir, 3&J25. Zakł. kred, dla h. I p. -po 100 »r . 6C 
Olary złr, 40 m. k ISO*—. _os in. Kranowa. 20 zł, 
86-- Pożyozka m. Lubiany 20 z*. 81*26. Palfty 40 zł. 
m. ko o w, — ■— . Czerw, 1 ,rz; aaatr. tow. 10 zł. 71'75. 
Oaerw. i rz; ia  rc.g. Tow. 5 złr, 94-50. Losy fund, 
aroyksięJa Rudolfa 10 złr. 71'—. Salma 40 ta .  m i 
292*—. Pureokle < blig. prt.m. kolei po 400 fr. i!8b*7 
Toreokie obiig prom, ńótai pro. 239-50. Losy kom. mi 
Wiednia a 1874 roku 49ż*— . ' i

Berlin, 20 grudnia. A uatr,aoL . banknoty C4*t:0. Spi 
rysua —— .

Paryż, 20 giudrit Renta 3-prc. 91-65. Mąka —— . . 
Frankfurt, 2 > grndpia. Austryao kred. 203*—. Koleją 

państwowe 155*40. Disoouto 191*75. Laura — *—. Losy 
tu- :okie — . 1 * ■1

Usposobienie spokojne.

Zakład artyiityczno-kamlenisnki 
i budowlany

Kftleszy
naprzsolw cmeatarza w Krako­
wie. poiiafl w ,l .i  wybór goio- 
wycn pomników *pi*ikowc»,gT»- 
nitu sb irmru. Podejmn.e lię 
Trkonanisgrobowców w miej tou 
i as f-iw lncuyi. Telef/" i  759. 

266 279 0

SALON SZTOKI,.i€<
w salach magazynu fortepianów firmy

B .  O a b r y e l s k a
Ryńsk gfówny 35 (Erzysztofory).
Dzieła najwybitniejszych malarzy polskich,

W niedzielą j świętą zamknięty. 
6761 S7s!ęp bezpłatny. 24 o
Sprzedaż rakie na spłary do 20 miesięcy

1 ‘ 2 © H a l .

V 2 k g .  h e r b a t n i k ó w  c o d z ie ó  
S w iD ż y o h  377 co 30

fB B  powodu przeniesieuia fabryki kra- 
JB j ,  watek z dn. 1 stycznia, wysprze- 

daję modne krawatki i materye 
po cenach n.żej kosztu. Ul. Stradom 11, 
tylko w podwórzu. 9771 x 3

♦  
♦

1 f.. Podensac . . 2 30 J
1 fl. Barsac . . . .  2‘50 7
1 „ Grałeś . , . 2 50 ?
1 „ . “iup. . 'r j T
1 „ Sauternes . . 3'00
I „ Haut Sauternes 5 00 ^

Przy o d bio rze  10  f l a s z e s  n a ra z 1 0 * / ,  rabatu . ^  
Cennik gratis i franco. +

Wojciech Olszowski f
*  B r a k ó w  400 6 o ^
?  Mały rynek, rog ul. Szpitalne]. T 
H  » > » ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ » » ♦ ♦ ♦ ?

Ortopedyczny i mechaniczny -

ZaH ład Z a n & ro w ^ i
u l. Z y b lik ie w ic z a  9 ,  T e l .  1 3 9 6 .

Leczenie skrzywień kręgosłupa, garbów j 
chorób staw ów i kości, reumatyzmu i t p.
Leczenie gorącem powietrzem. Aparat 

Roentgena. 408 2 o 
Zakład otw arty od 9— 1 i od 4 — 6. 
Dr Merz. Dr Starzewaki. Dr Wachtę!.

1Za kor.
‘U fcj. Karmelków cumycli
S z e w s J k a  2 3 .

379 30 30

„ M E R K U R Y "
Gazeta losowań 1 bandlowa

(15 Tucznik).
Dokładne wykazy wszystkicl. Jągnień. 
Fopularny 1z?ał uaudluwy i giełdowy. 
Bezplathy dodatek dla wozystkiuh abu- 

nentów 897 3 6

„Rdcznik fi&̂ nscwy“
zawierający wykazy wszystkich d~> końca 
roku nie podjętych wygranych. Prenume­
rata całoroczna: 3 60 K ; pólrocz. 180 K, 
Aares: Adm. .Merkurego" w Krakjwje, 
Rynek gl. 5 od 1 stycznia: Floryańska 3.

Po Hal.
c i a s t k a  375 30 30

F i l i p  u s m  1 S p n f j w i c
6287 ̂  skład kom isowy 49 o

ELrakÓY’; al. Szczopaśsba 7 , 1,

N g w o ś c ś  l e s l e i i l

w Erabowie, u?, św. Ja ia I. 4.
Beletrystyka, uanka, sztuka. Dzieła polskie, francuskie, angielskie, 
niemieckie. Osobny dział dla młodzieży. W ygodna przesyłka skrzyn­
kami na prowincję. Abonament przystępny. Dia irtłodzieży zniżki. 
Katalog naukowy 60 h., powieściowy 1 ™, ogolny 1*20 K. 271 45 o

N a jw ię k s z y  w y b ó r .

fiardaowitlka
84 7 M ?eo^  ^

P igułek przeczyszczających

. D- CAUVIsi(A
r**OtKSŁ popularny od dłuższego czasu, ekono- 

“ hem y, łatwy do użycia. Czyszraą- krew , daje sig 
I sastusować prawie we wszystkich choi-i ach chro- 
| nwwycb jakot ) : łiazaj , rcum a- im y, P>zestarx-,
\k a ta 17, dresach, »atkani», aanik -am .a u lobiet, J 

gr Matoły, osłabienie nerwów, brak apetytu, w j 
l wsaelkich zapaleniach mdłościach, anemii, z e ■ 
łtraw irniuipow olneir fuHAc-vono aniu zołąd -A

P /ff UL K I  OJ W I H  tĄdc nabycia 
' mtawtkith tpifl-wyt1 npUkao* hńaia, , 

w PARYŻU ••
Fauboitrg Saiuł-Denit, III

\ m  Ft flynoPily
Z  p b d  c h ło p s k ie j  s trz e c h y . Poezye. Kraków, 1905 ................50 h. •
W iu z a u k a  t  c h ło p s k ie j n iw y .  Poezye. Lwów, 1909 . . . .  50 h. % 
T a t a r z y  w  S & jd o m le r z u .  D w ie legendy. Z  przedmową Zy­

gmunta Kolasińskiego. Tarnobrzeg, 1910.....................   , 50 L.
E z w o ń  ehkopsJsa p l e ś n i . . .  Poezye (w  druku).
Do nabycia w sak. etaryacle Komitetu ooywateickiego dla sprawy F. Kurasia 
(Zygmunt Koiasiński) w  Tarnobrzegu ojaz we wszystaich księgarniach.

347 18 O
* 8 - -  M e e w o w m w e e w H w m M t w w s r a t H o m e o

"a  koi*.
V a k g .  c z e k o la d e k  d e s  m . w  o - 
376 z d o b n 3 in  p u d e łk a  30 30

S i ^ e w s l r . f * ,  2 3 .

poszukuje zdolnego "rzednika do praktyki. Ab­
solwenci aKaaemii jandlowej mają pierwszeń­
stwo. Zgioizenia listowno pod B. K Ni- 175 
przyjmuje Aam. „N. Reformy", 9757 2 ‘i

FRYZYERKA
Franciszka Budziaszek

Czesze w-domu i ■ iza domem, udziela lekcyi 
czesania, ora: wykonuje wszelkie robot; pei u- 
karskie po najniższych cenach. Ul. Mikołajska 24. 

7881 3 3

Kupuje
obrazy malarzy polskich. Zgło  'zeuia pod 
„Sztuka 12“ poste restante Kraków, za 
okazanieir kw itu m seratowego. 405 2 3

A b s o l w e n t k a
uniwersytetu przygotowywuje do egza­
minu wydziałowego, matury gimn. li: 0ai 
i  semm. z matematyki i fizyki ’ Z-K-  
szenia listowne pod: M. K M. przyj­
muje Adm. N. Reformy". 355 22 O

Wdowa
do ni pędniku, znająca się na kuchni i 
gospodi estwie, poszukuje miejsca do za­
rządu domu. .,Oszczędna" poste restante 
Kraków. ■ 398 6 o

Asystent furmacyi
przyjmie zastępstwo w j.uźdym czasie. Zgłosze- 
niŁ. Boryczka, Bogumiłowice. 9466 3 3

SałaśtA,r w c, 1871

Mim: r ^ M l i a r H

t f D i m
Krakdw, ulr Hakowlcka 7, teU62,

wykouajegrobowoei pomniki, tak w nJejiou ja* 
lia prowinoyi, oraa poleda wielki wybór pomni­
ków gotowyoh a piaikowea, marmora i granitu

27' 218 3CÓ i

Za k  > r * .

378 to r ty  p ie K n le  u b r a n e  »

S z e i s  s K a
n c / e ń  v i n  w .  j i m n .

adzieu lekcyj języka niemieckiego lub 
wszystkich przedmiotów pod przystę ­
pnymi Warunkami. Zgłoszenia pod W . 
J* F . przyjmuje Administracya „No­
wej Reformy". 327 7 ó

Sklep
galanteryjny d<> sprzedania. Wiadomość ulica 
ćw. Tomasza 6. 9680 2 2

I t l W T W W W T W W f T W W m

ARTYSTYCZNE
’ s k r o m n e  i w y t w o r n e

u r m o w A N i E

Kroków, Duflfijewskieio 1. j
226 119 0 3

i * 4 l l i 4 4 4 l 4 4 4 4 4 a * M l t t M ś a i l l

Zakład por czehowy „Concordia" 
* 2 7 A K &  K O J U T J E G O

Plac Szcn&ifiski Ł 2 (doi własny). — .Telefca li 331. , -
Zakłaś poifijmnje się uriąózen pogrzbbowyoh, oraz iprowidzania zwłok |ę aazf*tklo

kiajów europejskich. 11 303 0
1  Kraicowli ledyny, który posiada własny wyrób trumien

.2  drû aj d’ iLitcktickiei w. Krakowie. Jagiellońska 10,
1 ' 11 1 ■ 1 

Rza-ica drn żtl, L K. Górski.


